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DZIENNIK NIEZAWISŁY DEMOKRATYCZNY ILLUSTROWANY 


Telefon 840. 


Ekspedycya „Nowin": nlica Wiślna 2. 


„NOWINY' wychodzą codziennie wieczorem o godzinie 5-tej. 


Prosimy odnowić prenumeratę 
na kwartał II-gi. 


„Nowiny“ kosztują kwartalnie 4 kor. 50 hal.; — 
miesięcznie 1 kar. 50 hal. jnż z przesyłką lub do- 
stawy do domu. 


Wszyscy nowi abonenci otrzymają po- 
czatkowe 2 arkusze drukujacych sie po- 
wieści, co umożliwi im czytanie i zrozumie- 
me dalszego ciagu. 


Losy parlamentu. 


Niejasna sytuacya. — Sprzeczne wieści. — 
Wybory z początkiem czerwca. 

Sytnacya polityczna nie jest całkiem jasna. 
W kołach politycznych w Wiedniu krążą sprze- 
czna wieści: 

Jedni twierdzą, że prezydent gabinetn, baron 
Bienerth był wczoraj u cesarza na audyencyi i 
przedstawił cesarzowi wniosek o rozwiązanie Iz- 
by, b cesarz zgodził się na ten krok. Cała odwło- 
ka zaś w ogłoszenin rozwiązania ma źródło tylko 
w tem, że nie zapadła jeszcze decyzya co do ter- 
minu nowych wyborów. Większa część stronnictw 
domaga się wyborów jak najwczaśniejszych, aby 
stronnictwa radykalne nie miały czasn na agita- 
cję i zabranie funduszów. Słychać, że namiestnik 
Bobrzyński, bawiąc onegdaj w Krakowie, o- 
świadczył, że wykary 2 pawnaścig odbędą alg z 
początkiem czerwca. 

W przeciwieństwie jednak do powyż- 
Bzych wieści zaznaczyć należy głosy, twierdzące, 
iż rozwiązanie nie nastąpi tak ry- 
chło. że cesarz waha się rozwiązać Izbę, że 
możliwe jest nawet ponowne zwołanie parla 
mento, a to celem wniesienia nowej ustawy 
wojskowej, która w myśl układu między rządami 
ma być równocześnie przedłożona Izbie posłów 
w Wiedniu i Sejmowi węgierskiemn. Wspomnieć 
należy, że cesarz powołał anegdaj na audyeRcyę 
b. ministra Bilińskiego, który pragnie podko- 
pać Bienertha i pono na skutek przedstawień Bi- 
lińskiego rozwiązanie zaraz nie nastąpiło. Gdyby 
zaś lzba posłów nie została rozwiązana, oczy- 
wiście gabinet bar Bienertha mnsiałby runąć... 

. 


T 

Co do losów Izby posłów panuje zatem jeszcze 
niepawność. Niemniej przeważe opinia, że rozwią- 
zanis jest nlauchranna i jest tylko kwastyą naj- 
bliższych dni. Wczesny termin wyborów (w czerw- 
cn) uchodzi również za rzecz bardzo prawdopo- 
dobną. Jakoż niemieckie i czeskie stronnictwa 
polityczne już szykują się do kampanii wy- 
borczej. 


(Tel. „Nowin*). 

Wiadań, Przekonanie, źe Izba po 1 kwietnia 
hędzla rozwiązana, a nowa wybory na czarwiac 
naznaczone, caraz bardziej sie utrwala w kołach 
politycznych, 


Powieść przez Quy de Maupassanta 
10 (Ciąg daluryj 

Stary proboszcz został zamianowany dziekanem 
w Goderville. 

Janina Odcziwała azczery smutek z powodn 
jego odjazdn, Z postacią poczciwego człowieka łą- 
czyły się wszystkie wspomnienia młodej kobiety. 
On jej Ślub dawa}, chrzcił Pawełka i pochował 
baronową. Nie mogła sobie wyobrazić Frouvant 
bez otyłego księdza Picota, przeciącającego wzdłnż 
ferm i Inbiła go, bo był wesoły | naturalny. 

Pomimo awansn nie był zdawaća sią, zadowo- 
lony. Mówił: A 

— Przykro mi, przykro, puoi huauino. Widzi 
pani, ośmnaście lat tutaj spędziien Oh! parafia 
daje mało i wcale nie wiele jest warta, Mężczy- 
źni za malo są religijni a kohiety, kobiety, widzi 
pani, źle się prowadzą. Dzowczesa przychodzą 
brać ślub w kościele dopie= pa odbyciu piel 
grzymki do patronki brzen.ennych, ; kwiat po- 
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Ruch wyborczy w Krakowie. 


Wybory w wielkiej własności. Od komitetu 
przedwyberczego mieszczańskiego otrzymujemy ma- 
stępujący komnnikat: 

Komitet przedwyborczy mieszezań 
Ski zaleca szanownym wyborcom przy wyborze 
do Rady miejskiej w dniu 31 marca b. r. odbyć 
się mającym w knryi wielkie] właaności (II. A) 
następujących kandydatów: 

1 p. dra Doboszyńskiego Adama, adwo- 
kata krajowego, 

2. p. Mensa Rajmunda, budowniczego. 

3. p. dra Nowaka Juliana, prołesora Uuiw. 
Jagiell., 

4.p. dra Rosenblatta Józefa, adwokata 
i prof. Uniw. Jagiell., 

5.p.dra Starzewskiago Tadeusza, nota 
TYURZA, 

6 p. Suskiego Wiktora, kupca. 

7. br. Wodzickiego Antoniego, 
dóbr. 

(Uderza w tej liście, że pominięta zupełnie dra 
W. Staniszewakiego, który już w tej ka 
dencyi nie będzie nałeżał do Rady miejskiej. — 
Także i dr Wladyslaw Leopold Jaworski prze- 
Btaje należeć” do Rady). 


właść. 


Kolejarza odbyli wczoraj w sali klubu poczt. 
zebranie, na którem większością głosów uchwalo- 
p CE pp. Tahaczyńskiago i inżyniera 

alca. 

Dr Twaróg natomiast, jak słychać, posta- 
wieny zostanie jako kandydat ogóła nrzędników 
w charakterze swoim jako inicyatora budowy ta- 
nich mieszkań. 

. 
* 

O przebiegu zebrania kolejarzy donoszą nam: 

Przewodniczył inspektor Winkler, który zdał 
sprawę z rokowań ze stronnictwem demokratycz- 
nem i z przyczyny zerwania układów. Mowcea po- 
dniósł bardzo stanowczo, że jedyną przyczyną zer- 
wania była zachłanność reformistów, którzy za- 
strzegali sobie ostateczne zatwierdzania postawio- 
nych przez pojedyncze dykasterye kandydatów. 
Naturalnie nie można się było zgodzić na takie 
żądanie, które rolę komitetu urzędniczego i wolę 
wyborców zupełnie ntracało. 

Następnie przedstawił p. Winkler kandydatury 
zgłoszone, a mianowicie pp. dra Feliksa Twaro 
ga, inż. Jana Pelca, Stanisława Derechowskiego i 
Tadensza Tabaczyńskiego — wzywając ich do wy- 
powiedzenia swego zapatrywania na gospodarkę 
gminną. Przed dopuszczeniem do głosn kandyda- 
tów przemówił jeszcza dr Banaszkiewicz i 
postawił wniosek następujący: „Wyborcy koleja 
rze zobowiązują się głosować solidarnie na kan- 
dydatów, których obecne zgromadzenie wybierze; 
kandydaci zaś, którzy nie zostaną wybrani przez 
obecne zgromadzenie, zobowiązują się poprzeć całą 
siłą dwóch wybranych“, Gdy zgromadzenie wnio 
Bek powyższy uchwaliło i gdy czterech kandyda- 
tów powyższe przyrzeczenie złożyło, udzielił prze- 
wodniczący głosa kolejno drowi Twarogowi, p. De- 
rechowskiemu, inż. Pelcowi i p. Taden<zowi Ta 


marańczowy nie kosztoje drogo w okolicy. Z tem 
wszystkiem jednak kochałem ich. 
Nowy proboszcz robił gesty zniecierpliwienia, 


ponsowiuł 

— Zc mną — rzekł nagle — mosi się to 
wszystko zmienić. 

Wątły. chody, w starej, ale czystej sutannie, 


miał minę rozkapryszonego dziecka. 

Ksiądz Picot spojrzał na niego z ukosa, jak 
to pł w chwilach swego dobrego humorn i od 
parł: 

— Widzi ksiądz. chcąc zapobiedz tym rzeczom, 
trzebaby powiązać swoich parsfian, a i to jeszcze 
na nicby się nie zdało. 

Mały ksiądz odpowiedział -strym tonem: 

— Zobaczymy. 

— Wiek księdza ostndzi, a drświndczenie 
także — rzekł stary proboszcz z uśrultenem, za- 
żywsjąc tabakę. — Odstręczy ksiądz res.tę wier 
nych ad kościoła i tyle. W tym tutaj kraj” iest 
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Qsobllwa amory. 


baezyńskiemu, którzy przedstawili swoje zapatry- 
wania na gospadarkę miejską. Spokojne i powa- 
żne przemówienia wolne od napaści osobistych, a 
pełne miłości dla Starego Krakowa i troski o naj- 
ważniejsze interesa ekonomiczne jego mieszkań- 
ców — zrobiły jak najlepsze wrażenie. 

Po wyczerpaniu dyskusyi przewodniczący za- 
rządził głosowanie, w którem wzięli udział jedynie 
mający prawo głosu do Rady. Wybrani zostali 
ogromną większością głosów inżynier Jan Pele i 
rewident kolei Tadensz Tabaczyski. 

Zaznaczyć należy, że doskonałe wrażenia zro- 
biło kandydackie przemówienie p. Tadensza Taba- 
czyńskiego, który z wiełkim temperamentem omó- 
wił główne zadanie gospodarki miejskiej. Gorąco 
oklaskiwane były szczególnie nstępy przemówienia, 
odnoszące się do stogunkn konsumenta do repre- 
zentacyi miasta i zapatrywanie mowcy na reformę 
ordynacyi wyborczej. Przemówienie to dało poznać 
w p. Tabaczyńskim talent oratorski — przy ró- 


wię sobie: „Przyprowadza mi nowego parafia- 
nina“; i staram się wydać ją za mąż. Nie prze- 
szkodzi się im grzeszyć, widzi ksiądz; ale można 
odszukać chłopca i mie dopościć, żeby porzncił 
matkę. Żeńcie ich, księże, żeńcie, e nie innego się 
nie troszezcie. 

Nowy proboszcz odpowiedział szorstko: 

— Różnimy się w zapstrywaniach; dajmy temu 
spokój, 

I ksiądz Pi»: zaczął znów żałować swojej 
wsi, morza, ktare widzi: 2 okien plebanii, małych 
zacisznych duin, gdzie chodził czytać swój bre- 
wiarz, spoplądzjąc na przesuwające się w dali 
statki. 

Wkońcu pożegnali się dwaj księża. Stary náci- 
skał Janinę, która © mało się nie rozpłakala. 

W tydzień potem przyszedł znów ksiądz Tol- 
biac. Mówił o re/ormach, które zaprowadzał niby 
władca, gbejmujący rządy swego państwa. Potem 


jeszcze wiara, ale do licha, strzeźcie się. Co 3, | prosił wicelirabinę, żeby przychodziła na sumę 


mnie, to kiedy widzę przychodzącą na naukę 
dziewczynę, która mi się za tłastą wydaje, mó- 


ZZ ZZ S‘, 
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(Patrz artykuł). 


wnoczesnem 
cznem. 

Profasorzy szkśł śradnich przyłączają nią da 
akcyl „Związku ekonom.*, Zabiegi dra Wasunga, 
aby kolegów pozyskać dla „N. Reformy“, spełzły 
ns niczem. Wczoraj na zebraniu profesorów pod 
przew. p. Smreczyńskiego, po długiej dy- 
ekusyi (w której wzięli udział pp. Wasong, Wei- 
ner, Ries, Marcinkowski, Nycz, Bielak, Krajewski, 
Gątkiewicz, Sikora, Sosnowski. Heczko, dr Jakó- 
biec, K. Stach, dyr. Winkowski, insp. Łopuszań- 
ski) uchwalono wbrew wnioskowi insp. Łopuszań- 
skiego przystąpić do akcyi Związku i nchwalono 
jednomyślnie kandydatorę profesora II szkoły re- 
alnej p. Ant. Marcinkowskiego. 

Mandat z Koła IntBilgancyi, przeznaczony dla 
duchowieństwa, powierzony zostanie ks. drowi © a- 
pucie. 

Lista kandydatów „Związkn ekonomicznego“ 
z Koła inteligencyi przedstawia się wobec uchwał 


wykształcenin ekonomiczno - spale- 


— Pani i ja stoimy u stern parafii, musimy 
nią rządzić i być przykładem do naśladowania, 
Trzeha się połączyć, ażeby wzróść w powagę 
i szacunek. Jeżeli eobie kościół i pałac podadzą 
rękę, to chata bać i słuchać nas będzie, 


Religia Janiny polegała cała na nezncin; 
miała tę wiarę marzycielską, jaką zachowują 
zwykle kobiety; a jeżeli powinności religijne speł- 
miała jako tako, to działo się to głównie z przy- 
zwyczajenia wyniesionego z klasztoru, gdyż filo- 
zofa krytyczna barona oddawna zachwiała jej 
przekonaniami. 

Ksiądz Picot był wyrozumiałym i nie strofował 
jej nigdy. Jego następca zaś, nie zobaczywszy jej 
na sumie ostatniej niedzieli, przybiegł zaniepoko: 
jony i nasrożony. 

Janina nie chciała wcale zrywać z plebanią 
i obiecała poprawę, postanawiając sobie, że z grze- 
czności uczęszczać będzie stale na nabożeństwa 
przez parę pierwszych tygodni. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


poszczególnych dykastery]j następająco: pp. prol. 
Fierich (uniwersytet), Tabaczyński i Pelz (kolej), 
Marcinkowski (profesorowie), Biskupski (instytu- 
cje bankowe), Haluch (poczta), dr Twaróg (ogół 
urzędników), ks. Capnta (duchowieństwo). wre- 
szcie dwaj kandydaci nanczycieli lud. (zapewna 
Maciołowski i Schalz) i kandydat urz. sądowych 
(niewątpliwie radca Fl. Popiel). wozy 

Zmiany w tej liście jednak będą nienniknione, 
ile że tylko 10 mandatów jest do obsadzenia. 


Wynik wyborów w Kola rekodziałników. 

Wynik wczorajszych wyborów z Koła ręko- 
dzielników jest następujący: O dwa mandaty z tej 
kuryi ubiegało się sześcin kandydatów: dotychcza- 
sowy radca z tej kuryi p. Piotr Kosobncki, pan 
Wincenty Wajda, p. Zygmunt Siemek i p. Piotr 
Repetowski jako kandydaci z kół rękodzielniczych 
katolickich, zaś z kół żydowskich pp. Joachim 
Steinberg i Lazar Kirschner. Na ogół uprawnio- 
nych do głosowania 463, głosowało 423, Wybrani 
zostali radcami p, Piotr Kosobucki 300 glo- 
aami i p Wincenty Wajda 166 głosami. Po 
wybranych otrzymali: p, Joachim Steinberg 161 
głosów, p. Zygmnnt Siemek 114 głosów, p. Piotr 
Repetowaki 60 głosów, p. Lazar Kirschner 41 gło 
sów, p. Stanisław Kędzierski 2 głosy. 

Wybór p. Wincentego Wajdy starszego cechu 
rzeźników powitany został bardzo sympatycznie 
przez szerokie koła rękodzielników, którzy znają 
p. Wajdę jako ebywatela energicznego do pracy 
społecznej chętnego, bezinteresownepo. Radca Waj- 
da, człowiek wykształcony i inteligentny, będzie 
w Radzie miejskiej niewątpliwie pożądaną siłą. 


List ze Lwowa. 


(Wystawa Podhalańska. — „Koniec Mesyasza* 
Jerzego Żuławskiego. — Teatr Nowy. — „ UI“). 

Ostatni tydzień obfitował w otwarcia nowych 
instytncyi. Wogóle czas wielkopostny sprzyja od- 
czytom i sztnce. Było też w oatatnich czasach kil- 
ka bardzo dobrych odczytów. Mówił Żuławski, któ- 
ry z odczytami wyjeżdża do Kijowa, Pietrzycki o 
„Miłości w liryce greckiej* — odczyt ten dwa ra- 
2y powtórzył -- Wierzchowski o Selmie Lager- 
loff, Cezary Jellenta mówić będzie o Żeromskim 
i o Strnga. Krótko mówiąc: Lwów się krztałci. 

Do najdonioślejszych wypadków należy otwar- 
cie wystawy podhalańskiej w salonach Towarzy- 
atwa Przyjaciół Sztuk pięknych. W otwarciu wzięli 
mdział „honoratiores* miasta, literaci i malarze. 
Przemawiali prof. J. G. Pawlikowski i wójt Za- 
kopanego p. Curnś. 

Wystawa przedstawia się bardzo pięknie i zaj- 
mująco. Jest dużo przedmiotów prawdziwie arty- 
atycznej wartości, jest też model chaty góralskiej 
a jeden z pokoi zamieniono na izbę drewnianą i 
zaopatrzono w sprzęty góralskie; jest też i „wnę- 
trze“ urządzone przez Tow. Sztuki Podhalańskiej 
w Zakopanem. 

Wyatawa ta ma dla Lwowa niemałe znacze- 
nie. Szerokie mesy nia mają dokładniejszego wy- 
obrażenia o rodzimym stylu ludowym. To co wi- 
dywały, bywało przeważnie hucalskie. Sam Lwów 
zasypany jest najrozmaitszą wiedeńską i niemie- 
eką tandetą do tego stopnia, że zamiłowanie pię- 
knych sprzętów jest tn prawie rzadkością. Przy- 
tera brak szkoly malarskiej, brak jakiegoś ogni- 
ska artystycznego sprawia ża zagadnienia arty- 
styczne nie są tn żywotne. Malarzy jest kilku — 
są to jednak wytwórcy niczem ze sobą niezwią- 
zani, uprawiający twórczość dla siebie, ekaploatu- 
jacy awój talent i teren. Ani jeden nie postawił 
sobie za cel spełnienia jakiejś misyi artystycznej, 
ani jeden z nich nie potrafńł być choćby słabym 
tylko prorokiem swej sztuki. Do Lwowa zjeżdżają 
malarze, osiadają w nim, jak dentyści lub archi 
tekci, w miarę tego, jak mię układają stosunki 
materyalne, ale sztuki swojej Lwów niema. I nie 
jest to wcale winą publiczności, która przy swoim 
„%ołtnnizmie* ma jednak dużo naiwnej wiary i 
gzacanku dla sztuki. Dzieje się tak jedynie za 
sprawą artystów, mających na myśli jedynie zysk 
i sprawiających przedewszystkiem „knpiectwo*. 

Drugim ważnym wypadkiem było wystawienie 
tragedyi Żuławskiego p. t. „Koniec Mesyasza”. 
Jestto fakt znamienny, ile że teatr lwowski niema 
zbyt wielkiego zamiłowania do polskiej sztuki. 
Można nawet powiedzieć, że łączące go z nią sto- 
sunki są tylko konwencyonalne. Niemniej przeto — 
wystawiono „Mezyasza”. 

O wystawieniu tem można powiedzieć tyle tył- 
ko, ża kostynmy były bardzo przyzwoite, jak zwy- 
kle w teatrze, uprawiającym głównie operetkę, 
Operetka bowiem wpływa bardzo dodatnio na roz- 
wój inteligencyi krawców teatralnych. Poza tem 
nie było nic uwagi godnego, chyba bezprzykładnia 
drewniany patos artystów. 

Sztuka sama nie jest zła, to znaczy, nia złą 
jest koncepcya dramato. Rzecz dzieje się w rokn 
1666 w państwie ottomańskiem, kiedy pewien mło- 
dy żyd, Sabbataj Owia. ogłosił się Mesyaszem. 
Miał wiarę w siebie tak dingo, póki żył w czysto- 
Kci isiostrzano-braterskim stosunku ze swoją Żoną. 


Giy i zabawki letnie, tennisy, krokiety. piłki gumowe, piłki nožne poleca jedyny magazyn zabawek 
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miedy jednak w dzień próby uległ pokusie i na- 
miętności, stracił w siebie wiarę i przeszedł na 
mahometanizm. Jednem słowem kobieta „zburzyła* 
go. Nie jest to historya nowa, niemniej przeto na- 
pisana z właściwym Żuławskiemn rozmachem i foz- 
wlekłością. Jest tam o parę aktów za dażo. Styl 
jest papierowo patetyczny, gadatliwy, sama sztuka 
pod względem scenicznym zupełnie słaba, należy 
do rzędu t. z. „Lesedrama*. Publiczności żydow- 
skiej podoba się bardzo. 

Trapę papa Rygiera powitano bardzo mile i 
serdecznie. P. Rygier gości w nowo wybudowanym 
Domu katolickim, posiadającym bardzo piękną rale 
teatraluą, skromnie, łecz wytwornie urządzoną. Sala 
obszerna, mogąca pomieścić jakichś 600 osób, zao 
patrzona też w galeryg i miejsce dla orkiestry. 
biała i jasna robi wrażenie ogromnie sympatyczne. 

Otwarcie nowego teatru rozpoczęto w obecno- 
ści namiestnika i marszałka kantatą Galla, po- 
czem p. Jerzy Rygier wygłosił piękny prolog K. 
Makuszyńskiego. Tropa p. Rygiera reprezentowała 
się wcale dobrze. Niezbyt korzystnem jednak jest 
miejsce, w którem stoi „Nawy teatr". Dzielnica 
t. z. „Gródecka*, jest uboga, zamieszkała prze 
ważnie przez robotników kolejowych i fabrycznych 
i małych knpców żydowskich. Jest to ludność nie 
zbyt czuła na teatr; małe zaś mieszczaństwo, re- 
prezentowane głównie przez Łyczaków, jak też i 
Ludność innych części miasta, do teatra „Nowe- 
go“ nie będzie mogła uczęszczać z powodu zbyt 
wialkiej odległości. W każdym razie zaznaczyć 
należy, że konkurencya z miejskim teatrem lwew. 
skim jest możliwa i przy pewnej troskliwości o 
wybór sztak i przy starannem ich opracowania, 
może mieć nawet pewne szanse powodzenia. 

A teraz „Ul“. Chce to być „par force“ kaba- 
retem. Wlazlo to nawet z tego powodu do piwni- 
cy, w której się mieści restauracya Szkowrona. 


Lokal dobry, może pomieścić 200 osob, urządzony | 


jest przyzwoicie, ma nawet „nastrojowe“ czerwo- 
ne żarówki, brak ma tylko wentylacyi przyzwo- 
itezej. Odświeżanie powietrza odbywa się w ten 
aposób, że jakieś drabisko chodzi po sali z rozpy- 
laczem i kropi ludzi lemoniadą, czy czemś podo- 
bnem, cytryną trącącem. Publiczności pełninteńko 
i to ma się jej za dobre. Śmieje się chętnie i nie 
jest obraźliwa, mimo że „conferencier“ należy ja 
ko taki do typów „dawno za drzwi wyrzuconych“. 
Prawi publiczności arogancye i impertynencye 
głosem drewnianym. akcentem andrusowskim, z mi 
ną, której smutną okrasą jeat zbyt dufna w sie- 
bie bezczelność. Jest kilka bardzo wesołych i isto- 
tnie dobrych „kawałków”*, rdzeń jednak „Ula“ to 
„Zielony balonik“ i „Momus* i to w gorszem wy- 
danin. 
rozwinie, albowiem w dzisiejszym stanie rzeczy 
jest to jedyńie „etablissement“ odpowiadające gu- 
stawi lwowskiej publiczności. Beta. 


Zamordowanie brutalnego pułko- 
wnika niemieckiego w Turcyi. 

Zatrudniony w służbie tureckiej podpułkownik 
(instruktor) Schlichting został enegdaj przed 
południem zastrzelony przez albańskiego żoł 
nierza z odległości 2 kroków. Pedpułkownik prze- 
chodził w towarzystwie komendanta korpusn koło 
straży i ręką sprostował głowę żołnierzowi. Żoł- 
nierz, sądząc, że go uderzono, atrzelił. Schlich- 
ting zmarł w szpitaln. — Sułtan i ministrowie 
przesłali niemieckiemu ambasadorowi wyrazy ubo- 
ławania z powada tego zajścia. Morderca będzie 
dziś rozstrzelany. 

Prasa turecka oficyalna daje wyraz ubolewanin 
i podnosi sympatyę Turcyi do armii niemieckiej. 

„Local Anz.* donosi o tym fakcie: Sprawca, 
żołnierz albańaki Resnl, miał przy sobie ostre 
naboje, zazwyczaj bowiem żołnierze nie mają tych 
nabojów. Schlickting miał jnż kilka ra- 
zy starcie z Resnlem. Ostatni raz Schlichting 
nderzył Resulaszpierutą lekko w twarz, 
ponieważ Resul nie trzymał głowy prosto. Resul 
wydostał już wtedy ostre aaboje i przysiągł, że 
Schlichtingu zastrzeli. Pewien oficer turecki, dewie 
dziawszy się o wspomnianem zajściu, powiedział: 
„Schlichting nie wiedział, że takiem traktowaniem 
Alkańczyka spowodować mosi swoją śmierć; Al- 
bańczyk bowiem zamordowałby za to własnego 
ojca“. 


Powstanie w Albanii. 
(Tel. „Nowin“). 

W Albanii znowa na wiosnę wybuchło powsta- 
nie, tym razem bardzo poważne i bardzo skute- 
czne. Wszystkie forty w okręga Tozi są w ręku 
powstańców; jeden tylko fort jest jeszcze w ręku 
tnreckiem i tam schroniły sią wszystkie załogi, 
ale i ten będzie się musiał poddać. 

Onegdajszej nocy Albańczycy podpalili kosza 
ry w Tazi. Walka około małego fortu powyżej 
Tozi, dokąd się garnizon cofnął, trwała całą noe. 
Mnóstwo kobiet, dzieci i starców schroniło się do 
Podgorycy. 

Minister wojny, który miał wczoraj wyjechać 


| azczaństwo, które każdej 
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do Macedonii, zaniechał podrózy z powodn po- 
wstania albańskiega. Irade smtańskie powołuje 
pod broń nowe bataliny redyfów. Dzienniki oce- 
niają siłę powstańców na 5000 Indzi. 


z kraju. 


Z Wieliczki. ; Telefon ło Krakowa). Dyrekcya 
paczt odniosła się da magistratu wielickiego i da 
innych władz z prapozycyą urządzenia dla Wioli 
czki bezpośredniego połączenia telefonicznego z Kra- 
kowem, przyczem mieliby pakryć abonenci część 
kosztów budowy w wysokości 4000 kor. Sprawa 
ta, zwłaszcza dla przemysłu i bandio, bardzo wa 
żna, powinnaby znaleźć jaknajrychłej poparcie w 
mieście, ile że władze i instytncye miejscowe już 
oświadczyły gotowość przyczynienia się do tej bu- 
dowy znaczniejszemi kwotami. Do tej pery zgło 
szenia nie sięgają jednak 4000 kor, a niedobór 
wynosi jeszcze przeszło 1000 kor. Należy się spo 
dziewać, że obecni abonenci podwyższą swe wpłaty 
w dobrze zrozamianym własaym interesie. Nata- 
ralnie w razie wybudowania tej linii rozmowy z 
Krakowem s Podgórzem byłyby bezpłatne. Za- 
znaczyć należy, że możliwem jest także zastrzeże- 
nie zwrotu epłat, niszczonych przez obecnych abo- 
nentów, tymże abonentom, przez osoby, które pó- 
źniej zamówią dla siebie telefony. Dziś Wieliczka 
jest ma linii Nowy-Sącz, Bochnia, Zakopane itd. — 
skatkiem czego na rozmowy z Krakowem trzeba 
godzinami całemi wyczekiwać, a abonenci, mający 
pilny interes, muszą zamawiać rozmowy pospieszne 
(dringend), od których opłata wynosi 1 k. 80 hal. 
za 3 minaty. Co zresztą dla przemysłu i handlu 
znaczy czas, tego chyba tłnmaczyć nie trzeba — 
wszak czas, to pieniądz. 

Z Myślanic.  Wieczornice, — Letnicy), Dnia 
18 marca odbyła się w Czytelni młodzieży katel. 
wieczornica na cześć prezesa dra J. Gałuszki, 
Zgromadzenie było tak liczne, że sala ledwo po- 
mieścić zdołała uczestników. -— Na salę wprowa 
dził solenizanta wśród burzy oklasków p. Pitala, 
wiceprezes Czyteni. Po licznych wygłoszowych to 
astach na cześć prezesa, jak również byłych pre- 
zesów: ka. prałata Płaziaka, ks. Małysiaka, wice- 
burmistrza p. Święcha i byłego wiceprezesa Ba- 
ścika, wygłosiła mowę na cześć dr Gałaszki, pna 
Zocha Święchówna. która w dobitnych słowach 
wyjaśniła cel Czytelni. 

Dnia 28 marca zaś odbyła się wieczorniea w 
„Sokole“ na cześć dra Józefa Gałdszki, na któ 
rej zauważyliśmy prócz iateligencyi liczne mie- 
sposobności chce 
okazać swema lekarzowi dowody swej sympatyi. 
Na cześć dra Gałuszki, wniósł toast prezea „So- 
koła“ dr Łodziński, lekarz. Następny teast wniósł 
ks Żur. katecheta szkół Indowych. Wśród borzli 
wych oklasków toastował następnie dra Klaknrka 
na cześć (budowniczych, którzy zajmowali się bu- 
dową „Sokoła*) druhów: Marszewskiego, Lam- 
berta i Kleszcza. Wieczornicę zakończył toastem 
druh prof. gimn. Lambert, na cześć dra Klakurki. 
barmistrza. 

Letnicy zaczynają jnż łicznia odwiedzać ciche 
miasteczko Myślenic, aby na przedmieściach i za 
Rabą. gdzie jest kilkanaście will zbndewanych i 
rozrzuconych po lesie, wynająć wcześniej na le 
tni pobyt wygodniejsza mieszkanie. —  Onegdaj 
zauważyliśmy wiceprezydenta wyższego Sądu kraj. 
Jarosława Uhr Stebelskiego, który na wypoczynek 
letni obrał sobie willę za Rabą. Przy tej spo- 
sobności zwrócić nwagę musimy właścicielom will, 
jak również odnajmującym mieszkania, aby nie 
przeciągali strany, jak to miało miejsce roku 
ubiegłego. gdzie bajońskie sumy żądali za odna 
cie swoich will, wskutek czege Świeciły ona pu- 
stkami. Niektórzy panowie źądali drożej za awe 
wille niż w Zakopanem a nawet i za granicą! — 
Zawczasu zatem przestrzegamy właścicieli. 


ze świata. 


Q muzaum r rawylskiem. Wykład publiczny 
p. Stanisława Szpotańskiego „O mnzenm polskiem 
w Rapperswyln* odbędzie się we czwartek dn. 30 
b. m. o gedz. 6 w sali Tow. rolniczego, pl. Szcze- 
pański |] 8. — A 1l kwietnia w auli „Collegium 
Novam“ o godz. 5 popoł. odbędzie się zebranie 
profesorów etc. Uniwersytetu Jagielł. w tej samej 
sprawie. 

Bajeczna ceny mieszkań. Ceny mieszkań w Lon- 
dynie podczas nroczystości koronacyjnych osiągną 
rekord szalony. „Eclair* pisze, że sam król i rząd 
wydadzą na te uroczystości przeszło 7 milionów. 
Spodziewany jast przyjazd 100.000 Amerykanów, 
100,000 Anstralczyków i 8.000 Kanadyjczyków, nie 
licząc gości z Europy i z prowincyj angielskich. 
Ceny mieszkań, pokoi, okien dochodzą nieprawdo- 
podobnej wysokości. Pewien Amerykanin płaci za 
pokój tylko na jeden dzień koronacyi 20.000 ko- 
ron. Inni, którzy pozostają w Londynie przez ca 
ły sezon, płacą po 50.000 da 100.000 kor. Pewien 
lord odrzucił propozycyę Amerykanina, który chciał 


ig Kwiaty matałowa nie czerniejące, wyrób fran- 
* enski. Feratrany w figurami i obrazami w ka- 


TAI ETA TZERGESTH REETEETNN E 
żdej cenie. Chrystus w Grohle obraz malowany 
na blasze 120 cm. długi. Figury, krzyże, Ilchta- 

a H rza, kanony i t. d. Największy wybór asrazów 
- w ramach. Ksłążki do nabożenstwa | wszelkie 
, 


dewacyonalia Poleca w najniższych cenach 


uuuająt 0a Mega Mitszainie uż 6 tygodni ZA SA- 
mę 260.000 kor. Inny właściciel domn wynajął 
swą kamienicę na trzy miesiące za 340.090 kor. 
Okna, z których będzie można widziec pochód ke- 
ronacyjny, przyniosą najmniej po 6000 kor. 

Podróża z przad stu laty. Wobec zbliżającego 
się sezonu wyjazdów za granicę, warto wspomnieć 
te czasy, gdy wyjazd z Anstryi był rzeczą wcale 
nie łatwą. Już Józef II ustawą o wychadźtwie 
z 10 sierpnia 1874 postanowił, że żaden poddany 
nie śmie opuszczać granic państwa bez szczegól- 
nego pozwolenia. Miodzież rodów szlacheckich da 
20 roku życia nie mogła wogóle wyjeżdżać. Pa- 
wodem tych zarządzeń była teorya merkantyli- 
zmu, że jay najmniej pieniędzy powinno się wy- 
wozić za granicę, Po wojnach napoleońskich stała 
się w Austryi gotówka rzadkością, a że ci, którzy 
ja posiadali, wyjeżdżali chętnie za granicę, więa 
wzbudziła to niechęć rządu. W r. 1806 2 wrze- 
śnia otrzymał minister spraw zagranicznych hr, 
Stadion odręczne pismo cesarza Franciszka nastę- 
pującej treści: „Z uwagi na to, że sumy, która 
różne osobniki wywożą za granicę, dają w cało 
ści wcale pokaźną liczbę, zabrania się takich po- 
dróży za granicę. Tylko w wyjątkowych wypad- 
kach można udzielać pozwolenia, jeśli podróż isto- 
tnie jest potrzebną; nigdy zaś w wypadkach po- 
dróży dla przyjemności“. Monarchii to nie pomo- 
gło; w pięć lat później i tak zbankrntowała. Sto- 
sunki te, dające nieraz możność do nienzasadnio- 
nych szykan policyjnych, ustały dopiero po rewo- 
lucyi. Obecnie po sta latach odbijają się prawnaki 
za te zakazy dawniejsze i jeżdźą w sposób nieli 
tościwy, czy potrzeba czy niepotrzeba. 


Osobliwe amory. 


(Patrz ilustracyę). 

W ubiegłą środę w zacisznej nlicy Kiralayi Pal 
w Budapeszcie padło kiłka strzałów. Przyczyną 
ich była „tragedya* miłosna. Pewien stary robo- 
tnik mianowicie dopuścił się morderstwa na sta- 
rej babie. Nazywa się on Franciszek Waniek, li- 
czy już 55 lat, miał narzeczoną Wiktoryę Mar- 
koni 66-letnią babę, która trudniła się sprzedażą 
kwiatów na olicy. (Dodajemy w nawiasie, że ani 
w Wiednia ani w Bndapeszcie nie wolno być mło- 
dym dziewczętom fiorajami). 

Narzeczona starego robotnika sprzeniewierzyła 
mu się, co ten prawdziwie „marcowy kawaler" 
tak sobie wziął do serca, że dał do niej 5 strza 
łów, z których ani jeden nie chybił celu, raniąa 
starowinę śmiertelnie. 

Kwieciarkę przewieziono w groźnym stanie de 
szpitala, narzeczonego aresztowano. 


Sensacyjne aresztawanie: 
Dzierżawca Płaszowa zdemasko- 
wany jako oszust i szpieg. 


Komisarz policyi dr Krupiński dokonał wezo- 
raj w Płaszowie aresztowania Czesława Gaszy $- 
akiego, a właściwie Antoniego Zgórskiego, 
który okazał się niebezpiecznym osznstem i mzan- 
tażystą warszawskim. O sensacyjnej tej apra- 
wie zebraliśmy następojące szczegóły. 

Warszawski Don Juan i oszust. 

Trzy lata temu pojawił się na kn war- 
szawskim człowiek młody, bardzo przystojny i ukła. 
doy, niejaki Antoni Zgórski, podający się za be- 
gatega właściciela dóbr ziemskich, Ponieważ Zgór- 
ski miał pieniądze i lnbiał się bawić, znalazł się 
wkrótce w gronie złotej mładrieży, wśród której 
w krótkim czasie zajął dominnjące stanowisko. 
Stał się nia tylko ulubieńcem swoich towarzyszy, 
ale i pań ze świata warszawskiego. 

Do grona młodych indzi, w którem obracał 
sią Zgórski, należał także młodociany i niede 
świadczony br. Wielopołaki, (później areszto* 
wany za szwindla w Berlinie), którago Zgórski 
bardzo szybka oskubał. Po tej aferze zniknął na 
jakiś czas z Warszawy i wrócił dopiero po npły 
wie paru miesięcy. Ponieważ w kołach, w któ- 
rych przedtem bywał, pokazać się nie mógł, a 
brak gotówki coraz więcej dawał mn się odczu- 
wać, rozpoczął „mowe życie” w taki sposób, ża 
puścił w obieg szereg sfałszowanych we- 
kali. Mając mianowicie bogatego stryja, padpisy- 
wał go na wekslach, która później eskontował 
wśród warszawskich lichwiarzy, a pieniądze putał 
po kabaretach i timglach; ponadto zeskontował 
kilka weksli z podpisami pewnego obywatela ziem 
akiego. 


Okradł narzaczaną. 

Gdy i ta dochody się wyczerpały i lichwiarra 
odmówili dalszego kredytu, postanowił wyzyskać 
swą urodę i w tym celu wybrał się do Łodzi, 
gdzie za pośrednictwem grona nowych znajomych 
i przyjaciół zapeznał się z jedną z tamtejnzych 
panien, pesażną i pochodzącą z bardzo dobrej ro- 
dziny. Ponieważ panieace podobał się bardzo, za- 
czął w domu jej rodziców bywać i jakkolwiek 
był żonaty, oświadczył się o jej ręką Panna byla 
właścicielką kwoty 18000 rubli, nlokowanych na 
hipotece. W czasie jednej z wizyt Zgórski skradł 
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pannie paszport i wrocii do Warszawy. "lu przed- 
stawił jedną ze swych przyjaciółek z pół àw ia- 
tka w kancelaryi rejenta, jako właścicielkę owe- 
ga paszpertn, a ona zrobiła formalną cesyę, od- 
stępując Zgórskiemn prawa do samy hipotecznej 
13000 rubli. Akt cesyi sprzedał Zgórski natych- 
miast, a za otrzymane pieniądze wyjechał za gra- 
nicę, gdzie zginął bez wieści. Wysłane za zbie- 
giem listy gończe pozostały bez Tezaliatu. 
Pen dziarżawca Gaszyński. 

Dopiero w kwietnin ub. r. zjawił się n á. p. 
bar. Czacza w Bierzanowie niejaki Czesław Ga- 
szyński, któremu bar. Czecz, nie podejrzywając 
wic złego, na podstawie (sfałszowanych) poleceń, 
wydzierżawił dobra Płaszów, obejmujące obszar 
akoto 500 morgów. Jako kwit kaucyjny przedłożył 
skrypt na 20.000 kor. z fałszowanemi podpisami 
kilka poważnych obywateli z Król. Pol. 

Rzekomy p. Gaszyński bardzo mało jednak 
przesiadywał w Płaszowie, lecz jeździł bardzo czę- 
sto do Krakowa, gdzie bawił się bardzo szero 
ko. Popularność jego po tinglach i nocnych ka- 
wiarniach rosła. Ponieważ dochody jego nie ma 
gły starczyć na takie życie, a nocowanie jego po 
hotelach pod fałszywemi nazwiskami, zaczynało 
być mocno podejrzanem, zajęła się nim bliżej po- 
licya. Ponadto postępowanie i zachowanie się Ga- 
szyńakiego rzucało silne podejrzanie, że zajmował 
an się szpiegostwem. 

Wyprawa komisarza pol. Krupińskiago na ławy 
w Plaszowie. 

Śledztwo objął w swe ręce komisarz pol. K rn- 
piński. Przy pierwszej zarez obserwacyi podej 
rzanego ptaszka zauważył p. Krupiński, ża rzeko 
my p. Gaszyński jest uderzająco podobny da 
Anteniego Zgórskiego, umieszczonego w awo- 
im czasie w „Nowościach Iiustrowanych*. 

Mając jnź w ręku pewne dane, pojechał wczo- 
raj kom. Krnpiński wraz z inspektorami policyi 
Bronisławem Karczem i Mohrem, do Płaszowa, 
calem zasiągnięcia bliższych informacyj o p. Ga- 
szyńskim i celem przeprowadzenia w mieszkanin 
jego rawizyi. Gaszyński przyparty do mom, w o- 
gmin krzyżowych pytań, grzyznał się, że nazywa 
ię Antoni Zgórski. liczy lat 35, że jest rodem z 
Kietlina w gubernii pietrkowskiej, żonaty, ojciec 
dwojga dzieci; z żoną nie żyje od lat m. 
Ojciec jego Edmand był właścicielem majątku 
ziemskiego; sam Zgórski, z chwilą występów swo- 
ich w Warszawie był współwłaścicielem maleń- 
kiego zadłnżonego folwarczku. Przeprowadzona w 
mieszkaniu jego rewizya co do szpiegostwa nie 
dała pozytywnych rezultatów; dachodzenia w tym 
kiernnku jednak prowadzi się dalej 

Skonfiskzvaną kcrespondancyę i papiery wraz 
z nimi przewieziono zaraz w nocy do Krakowa. 
Zgórskiego u.ieszczono w aresztacii „pod tele- 
grafem*, skąd po nkończenia wstępnego śledztwa, 
prawdopodobnie jeszcze dzisiaj po paładnin odsta- 
wiony zostanie do więzień sądu karnego. 

Ponieważ Zgórski większej części osznstw do- 
paścił się w Królestwie, po odcierpienin kary wy- 
dany zoatania do dalszego ukarania władzom ro 
syjskim, Czy rodzinę 6. p. bar. Czecza ná- 
razil Zgórski na jakie straty, dotych 
cezas nie wiadomo 


Co słychać w mieście? 


Kandydatury krakawakla przy nawych wyhorach 
da izby pazłów. W razie rozwiązania Izby posłów 
i rozpisania nowych wyborów wystąpią w Krako- 
wie niewątpliwie następnjący kandydaci: dr Leg, 
Zieleniewski, dr Pętelenz, dr Sikorski. Na Ka- 
źmierzn kandydować hędzie dr Gross, ale pozy- 
cya jego jast tam dzisiaj kar dzo zachwiana. 

Słychać też z pewnego źródła, że dr W. L. 
Jaworski ubiegać się pragnie o mandat w Kra- 
kowie!. Wogóle pp. konserwatyści chcieliby z roz- 
wiązania lzby skorzystać, aby zapewnić sobie 
większą ilość mandatów. Apetyty pp. konserwa- 


CZARODZIEJ 


Wielki romana rem tyinny 
pres MIO AZA wav ACO: 
as 1C dalszy), 

Nostradamus zwrócił się do tego człowieka i 
zajrzał mu w oczy. Uderzył go w źrenice spojrze 
niem niby podwójnym razem Rztyletu. Strażnik na 
chwilkę gkolowaciał, powiódł ręką po czole; spoj- 
rzenie Nostradamusa stawało się ostrzejsze... I0- 
cznik przewrócił się na wznak z zamkniętemi 0- 
szyma, z otwartami ustami. 

Czwartego i ostatniego strażnika, po prawej 
stronie więźnia zdjął wtedy strach wielki. Ten 
nagły sen, który powalał towarzyszów jednego pe 
drugim niby gremem, wydał mu sig sztuczką sta- 
tańską. Odsuwał się coraz dalej i osłaniał zna: 
kiem krzyża świętego. Jednocześnie wyciągnał 
rękę ko sznurkowi, przymocowanemu do ramienia 
wożnicy na wypadek potrzeby zatrzymania wozu. 

Nostradamng pochwycił tę rekę, ścisnął ją po- 
tężnie Spi tejże chwili wyrzekł: 

— Spijl.. 


aa 2x = 


Fabryczny skład Parasoli i Pa 


OPZZ: 


tystów nie zostaną jednak zaspokojonu — i pa- 
nawie ci, którzy wprost wrogo i oszczerczo 
występują przeciw parlamentowi ludowemu, prze- 
konają się rychło, że rola ich skończona. Zawcza- 
su należy ostrzedz pp. konserwatystów przed za- 
chciankami, które spotkają się z najostrzejszym 
protestem wyborców. 

Poseł z okręgu krak. wielickiego dr Bujak, 
który okazał się malowanym posłem. oczywiście 
nadał o mandat ubiegać się mia będzie 

Socyaliści wysuwają znów, jaka swych kandy- 
datów pp: Daszyńskiego, Klemensiewicza i dra 
Marka; dr Drobner (dziki) kandydaje przeciw drowi 
Grossowi. 

* ą * 

Z pewnością nowe wybory przyniosą jednak 
sanacyę stozsnnków i nwolnią Koło polskie od ka 
lasta posłów nieukwaliikowanych do pracy i wąt 
pliwej kondaity. Odpadnie wielu chłopów; bo- 
ja się też wyborów socyaliści i Rusini. 

* 


* O 

Stronnictwo narodowo-demekratyczne ustaliła 
już podobno następujące kandydatury swoich zwa 
lenników: 

We Lwowie stawać będą: 

Dr Głąbiński w dotychczasowym okręgn. 

Dr Jan Pierzcki, adwokat, w okregu V. w miejsce 
dra Tomaszewskiego, 

Dr Zdz. Próchnicki, w okręgu VI, w miejsca 
dra Buzka. 

Z Tarnopola kandydować będzie Rudolf 
Gali, z Sambora hr. Skarbek, z Przemyśla 
dr Tarnawski, z Jarosławia Dietzins. z Rze 
szewa dr Tabłoński (burmistrz) z Tarnowa dr 
Tertil, z Sanoka Wine. Jabłoński. z Jasła Ba- 
rakowski; p. Krupka jnż nie kandyduje. 

W okręgach wiejskich stawiać ma endrcya 
nastepujących kandydatów: w zaleszczyckim Be- 
niowskiego, w samborskim hr Skarbka, w lwow. 
skim Maślankę, w tarnopolskim Zamorskiega, w 
żywieckim także Zamorskiego, w limanowskim 
dra Ptasia i jeszcze około 8 10 innyeh kandy- 
datów; zamiast Fiedlera staje prof. Pytel 

Gropa ks. Stojałowskiego wysuwa również 10 
kandydatów. 

Do wielkiej walki przygotowują sią oczywiście 
Indowcy. Wogóle wieś nasza będzie widownią 
najzawziętszej kampanii wyborczej. 

Z teatru mlejskiago. W sztuce H. K. Rostwo- 
rowakiego „Echo“ grają pp.: Solska, Taniczówna, So 
kollez, Kopczewaka, Solski, Weychert, Siemaszko, Sta- 
niaławeki, Miarczyński. — Dzīslejazy afız zapowiada 
wznowienie „Nors“ Iksena zp. Solską w roli tytołowej. 

P. Tadensz Kannenberg złożył dyrekoyi teatru 
sztukę p. te „Na złej drodze*, która będzie grana 
jeszcze w sezonie obecnym. 

Ddlażysuzi. Wczoraj do godziny 12 w nocy 
przejechało przez Kraków na roboty rolne do Praz 
42) onób. Od godziny 12 w nocy do dxiniaj rano 
przejechała 21! O osób. 

2 Taw. technicznego. W sobotę dnia | kwietnia 
adhędzia się we własnej aall zabranie tewarzyskie. 

W Tawarzystwia Miłaśników cytry odhędzie nię 
w miedzielę dnia 2 kwietala o g. 7-ej wieczór muzy 
kalno-wakalny, połączony x przedstawieniem amator- 
sklem. Bilety po l k. 

Wisozarak ezysty, który się adbył w Stowa 
rzyszeniu kolejarzy przy nl. Zacisze, zgromadził 
liczne grono nezestników przysłuchujących się 
z zainteresowaniem, zajmującemu odczytowi, wy 
głoszonemu przez p. Czap. w sposób nader inte- 
resujący. Z popisów muzycznych na wzmiankę za- 
sługuje piękna gra na skrzypcach p. S. przy a- 
kompaniamencie p. J, oraz gra solowa na forte- 
pianie p. Sp. Ozdobą jednak wieczoru był śpiew 
p. Teofili Garfein. „Pieśń sęsknoty* Thomasa, o- 
raz „Skąd pierwsze gwiazdy“ Karłowicza i kilka 
naddatków wykonała młoda śpiewaczka artysiycz 
nie głosem pięknym, ujmującym dźwiękiem cia- 
płym w brzmieniu. Wyraźna wymowa i doskonałe 
frasowanie czynią popisy obiacującej śpiewaczki 


Strażnik otworzył szeroko oczy. Z piarsi wy- 
rwał mu się chrapliwy okrzyk. 

— gpij! — powtórzył Nostradamns. 

Przez seknndę strażnik usiłował walczyć, po- 
tem tak samo, jak trzej jego towarzysza zapadł 
w bezwładność snu. 

Nostradamus na chwilę uczuł się osłabionym. 
Wyczerpał go czterokrotny wysiłek. Prostackie 
natury strażników niełatwo poddały się jego wpły- 
wowi. Był wyczerpany. Przez kilka sekwnd ciężko 
oddychał. Ręka jego ściskała bezwiednie jakiś 
przedmiot, zawieszony obok strażnika z prawej 
strony. Była te flaszka pelna prawie. Nostradamna 
»djął ją, podniósł do wst i wypróżnił, Tęgi, ostry 
napój podniacił mn nerwy i wywołał na bladą 
twarz i czoła słaby rumieniec 

Nieco później otworzył drzwi budy, nwiesił się 
rękami z tyłu, puścił się i upadł na drogę. 

Więzienie na kołach pędziło wciąż galopem, 
uwożąc czterech śpiących strażników. 

. . 


. 
Nostradamna przez godzinę pozostawał na dro- 
dze, porosłej trawą, w tem samem miejscn, w któ- 


interesującemi. Wieczór zakończony krótką prze 
mową, na dłaga pozostanie w miłej pamięci ucze- 
stników. 

Z „Sokoła“. Droh dyrygent prof. St. Borsa. 
wzywa członsów chóru męskiego na próbę, która sią 
odbędzie w płątek 31 b. m. a gadzinie B wieczorem 
w górnej sali „Sokała*, — Próby przedkoncertowe 
chóru, odbywać się będą w poniedziałki, źrody i piątki 
przyszłego tygodnia, damskie o godzinie 7 wieczorem, 
mieszane zań o godz, 7 | pół wieczorem. 

W sobotę 1 kwietniu cdhądzie się uroczyste wrę- 
czenie dyplomów zwycięzcom w zawodach na V, Zlo 
cle sokolim. Początek panktuninia o 7 wieczorem na 


| dolnej sali. Następnie wieczornicn. 


Resursa urzędnicza urządza w sobotę dnia 1-go 
kwietnia oata'ni w tym sezonie „Wieczór rozmalta 
ści* z nader urozmalconym programom. Prócz śpiewu 
cenionej artysthi p. F. znajdnją się w programie: 
„Jobn Rol ekstentryk amerykański", „Jasiek z Mogi- 
ły“, „Rekrut z Chrzanowa“, „Tercet przedmiejskich 
kandydatów na radców“, „Żydówka w kąplelach“, 
„Malarz a la mioot*, „Ekspres“, „Komiczna naśla 
downictwo kinematografo“, „Całna w pojęcin czterech 
wydziałów uniw.*, „Zaczarowany flet“, „Generałoa 


próba w Reanrsie* i w, i. Watęp wyłącanie dla człon | 


ków, Miejsca przy stolikach nabywać można u go- 
spodarza Resursy w godzinach wieczornych. Mnzyka 
13 p. p. 

Wyclaczkę da Włoch urządza sekcya wycie- 
czkowa krakowskiego „Ogniska“ nancz. w dniach 
od 3 do 25 sierpnia b.r. Uczestnicy zwiedzą Wie- 
deń, Tryest, słynne groty w Postojnie, Wenecyę, 
Medyolan, Fiorencyę, Rzym, Neapol, krater We 
znwiusza, wykopaliska Pompei, wyspę Capri, Grq 
tę Niebieską i t. d. Koszta wycieczki, obejmnjące 
całe utrzymanie (śniadania, obiady, kolacye), no- 
elegi w pierwszorzędnych hetelach, bilety kolejo- 
we i na parowce, watępy do muzeów, tramwaje, 
napiwki i t. d. wynoszą 340 kor. od osoby. Nad- 
wyżka tej kwoty wykluczona W wyciaczce mogą 
wziąć udział osoby Z poza sfer naucz. 

Zgłoszenia przyjmuje i wyjaśnień ndziela p. 
Jan Szkodziński, nancz. w szkole im. św. Florya 
na w Krakowie, Płac Matejki, 11. Zgłoszenia u- 


| skntecznia się przysłaniem zadatku w wysokości 


20 kor. najpóźniej do 5 czerwca. Liczba nczestni- 
tów jast ograniczona. Na pisemną odpowiedź na- 
leży załączyć markę. 

Pagadanka. Dnia 31 b. m. (w piątek) a godz. | 
6 wiecz. udbędzie się w lokaln „Straży Polskiej“ 
(Flaryańska, 1), pogadanka red. Kazimierza Bar- 
toszawicza p. t.: „Czy i jaka jest polityka w Ra 
dzie miejskiej*. Wstęp bezpłatny dla wszystkich 
człanków „Straży Polskiej* i dla osób przez nich 
wprowadzonych 

Pod adrazam wiaśźciciali samochodów | szofa- 
rów. Z nadejńciem clepłych dni wzmógł się ruch sa- 
mochodów w pasem mleńcie. Samochody znowu po- 
mima zakazów policyjnych jeżdżą z niedczwaloną 
szybkością po ullcach, napełniając nieRnośnym feteram 
benzyny pwietrza, 

Palicya przestrzega więc wszystkich właścielsli 
zamochodów | szofarów, którzy nle trzymają zlę 
w tym względzie przepisów, przed ezybką jazdą po 
miasta. Wszyscy nle stonnjący się do tege 
hędą pollcyjaie pociągnięci do surowej odpe- 
wiedsialaaści. 

Drahny pałar. Wczoraj po połndnia Eawenwane 
telefonicznie atraż pożarną do kamienicy przy ul. Flo- 
ryańakiej pod |. 20, gdzie zapaliły zię wlóra | rupie- 
cle, agromadzene w ley. Straż w krótkim 
peżar ugauiła. Szkoda jeat nieznaczna, Przy gaszenin 
agaia miała alẹ poparzyć dotkliwie słażąca, której nie- 
oatrożneść sprowadziła pożar. 

W gedring później zawerwano rnown straż pė- 
żarag na ul, Radziwiłłowską pod |. 27; alarm tea je- 
dnak ię fałszywy. 

| u cantra „Cracovla“. W niedzielę d. 2 
kwietnia otwiera klab sportowy „Oracaria* wiosenny 
aezon foothallowy mathem między F. C. „Ratibor“ x 
Racihorza na Górnym Sląsku. a piezwazą awą draży- 


rem opościł wóz. W dali, ponad linią wałów i mn- 
rów, zaczernionych przez noc, majaczyła potężna 
szara masa zamku papieskiego. Zachodzący księ- 
życ rzneał na nią blaski fantastyczne. Ale zado- 
my Nestradamusa na drodze, samotnego wśród no 
cy, nie wywołał wyniosły zarya odległego zamka: 
wyglądającego na pałac czarodziejski, ani Rodan * 
który nieopadał toczył bystre swe fale, podebne 
w migotliwym blasku księżyca do strog rozpusz 
czomego srebra, ani amutna spalona okolica, gdzie 
kilka drzew oliwkowych wznosiło suche pałęrie, 
a świerszcze wydawały ostra jednostajne odgłosy, 
ani wreszeie ognie oboza królewskiego, rozrzucone 
po całym horyzoncie, gdzie widział człowieka, któ 
ry go odłączył od Maryi na wieczność całą. 

On, pogrążony w potężnem marzeniu, patrzył 
pałającemi oczyma w gwiazdy, ważące się wśród 
«tern, w blade gwiazdy, te oczy nieba, które tam, 
z wysokości odpowiadały mu spojrzeniem za apoj- 
rzenia. 

Cay nsiłował czytać w tej wielkiej księdze, 
w której według zapewnień at rologów, miały być 


wypisane przeznaczenia ludzkości literami z dya- 


ng. Uoście z Hacioorza graą uystemom, chąra»terpzu 
jącym prawie wszystkie drużyny z państwa niemie- 
ckiego, którego cechą jest szybkość i długie podawa- 
ule. „Cracovia“ wystąpi w składzie niewiele różnią- 
cym się od składu w sezonie ubiegłym. Początek sa- 
wędów o godz + popoł. 

Z Cyrku Edison. W plątak dnia 31 hm. rospo 
czyna się nowa serya nadzwyczaj intoreaujących sdjęć 
klnematograficznych. Atrakcyą programn będzie wstr2ą- 
sający dramat p. t. „Uleczona z szaleństwa” | „Sta- 
ry dzwennik*, oraz aktnalny i niezrównany Żornal 
Pathega etc. 

Z kroniki żałobnej. 

Józef Broszkiawice, konduktor kolei państw., 
przeżywszy lat 44, zmarł 29 bm. 

Marya z Kopeckich Trzeciakowa, właści: 
cielca dóbr zlemskich, przeżywazy lat 67, zmarła 
29 bm 

Adela, Helena 2 im. Rakowska, uczennica III. 
koran semiparynm |m. Prelsendanza, w 18 rokn życiu, 
zmarła 28 bm. 

Jan Gajewaki, urzędnik Rady pow. w Clesza- 
nowie, zmarł w Zakopanem 29 b m, 


Wybory z małego handlu. 

Dziś we czwartek adhywają się wybary 3 rad- 
ców z małego handlu, Niezawiśli żydzi (partya dra 
Grossa). postawili kandydatury pp. Schmelkesa, 
dra Krongołda i dra I. Landaoa, kahalni żydzi p. 
N. Wasserberga i J.Peipera, socyaliści dra J. Dro- 
bnera. chrześc. kupcy p. Marcelego Dutkiewi- 
cza. Wobec zwalczania kandydatury dra Drobne- 
ra przez „Naprzód*, tenże oświadczył, iż wystepuje 
z partyi soc. dem. 

O ile detychczasowe wybory do Rady m. od- 
bywały się mima zaciętej nieraz agitacyi zupełnia 
spokojnie, o tyle dzisiejsze wybory w Kole ma- 
łego handln mają przebieg bardzo burzliwy. 

Początkowo głosowanie odbywało się przy 
słabym stosunkowo udziale wyborców. Dapiero 
później wzmógł się rnch znacznie i doszedł 
do ponktn kniminacyjnego po godzinie 12 w po- 
ładnie. Nie tylko przed gmachem magistratu ala 
i w sieni i po korytarzach zaroiło się od agita- 
torów żydowskich, którzy prośbami, groźbą a nie- 
jednokrotnie i przemocą, wydzierając idącym do 
głosowania wyborcom karty, starali się na nich 
wpłynąć, by głosowali za ich kandydatami. Kilka- 
krotnie wkraczała między grupki roznamiętnionych 
i kłócących się żydów policya. 

Głosawanie adbywa się w trzech sakcyach. 
W sekcyi pierwszej zasiadają: radcowie m. Pe- 
roś i Henmann, jako mężowia zaufania pp. 
Liebling i Rosenberg; w sekcyi drngiej r. m. Tił- 
łes i Bujwid, jake mężowie zanfania pp. dr 
Süsskind i Binzer; w sekcyi trzeciej r. m. Koy i 
Rittermann, jako mężowie zaufania Kluger 
i Bandet, 

Orólem we wszystkich trzech gekcyach odda- 
na do godz. 1 w połndnie około 751 głosów. Któ- 
rzy z kandydatów mają najwięcej powodzenia o- 
kreślić się nie da choćby już z tego powodu, że 
wyborcy w ostatniej chwili kreślą nazwiska kan 
dydatów na liście a wpisują w ich miejsca in. 
nych; same komitety nia są pewne czy wyborcy 
zich partyi głosują solidarnie tak, jak sią zobo- 
wiązali. _ 


- ADESŁA NE 
za która Radakcya nie odpowiada. 


Pierwszorzędną dekoracye 1 urządzania. 
Odznaczony medalem 4 krzyżem 


Największe składy trumien metalowych, dębowych, 
wieńców otc przeprowadz: k, akshu- 
699 ly, > Ceny umiarkowane. á 


mentów, wyobrażonemi przez ten świat w rnchn 
wieczystym? Czy badał tajemnice przyszłości wła- 
snej w głębinach tega nieznanego wszechświata * 
Czy może, czując że ma w tym świecie zaciasna, 
żałował, iż nie może najeść się w przestrzenie po 
zagwiażdziste? Może wreszcie szukał, czy gdzia 
na drżącym promieniu światła nocnego po nad je- 
go głową nie unosi się jakie widziadło urocze, 
któreby mu było pociechą ? 


Kto to odgadnie? Czy mawet on nam zdołałby 
zdać sobie sprawą z pragnień własnych w tej 
strasznej godzinie, gdy czuł się samotnym wśród 
wszechświata ?.. 


Przyjaciele? Roncherolleg i Saint-André, do 
których wiał takie zanfanie: zdrajcy, nędznicy! 
Śmierć im! Ta, którą nbóstwiał, nie żyje. Nie ży- 
je i matka jego. Nie żyje też rapewno i ojcie 
Ta myśl ostatnia przejęła go dreszczem. Tyle ri 
in nagromadziło się ciężarem olbrzymim na serca 
jego -- więc płakał. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


DEEP OZZIE 


rasolek czmych i kolorowych. 


Płaszcze oryg. tyr. nieprzemakalne. Pledy angielskie w różnych gatunkach. 
Największy skad Kufrów, Waliz, Tereb, Neceserów. 
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Do sprzedania 


DOM 


w śródmieściu 


przy najrnchliwszej ulicy Kra- | 


kowa. Wiadomość: Dr, Miłkow- 


tki, plac Maryacki 9, (Kaiegar- | 


mia katolicka) 
letwa wykluczena. 
Tamie do sprzedania: 


a 


Stara Saska porcelana 


aki aabhulkawy 


w kwiaty z litarq M 
talerzy płytkich 16 eraz 
^ 1 bardzo stary > 


wazon z terrakoty 


Uroone ogłoszen: 
pl l ni wyr. niełara 58 lal 


Poszukiwane: 


w Dąbnikach dom x ogro- 
URE GE eaa ao 
przyjmuje blnro ników H 
ppe Kraków, Wiślna 2, poż E. E. 


Zdolny 
pomocnik 


zaraz potrzebny do Zakładu fry- 
ryarskiago, Józefa Nowaka Ho 
tel _ tel Saski Kra ki Kraków. 549 


Uhlopców 


do roznoszenia gazet 


poszukuję 
Biura Dsieaników i Ogłoszeń 

Maryana Hupczyca 
w Krakowie, ulica Wiślna L 2 


De sprzedani 


2 parcele 


jedna około 440 sążni O (front 24 m). 
druga 600 sążni"! (front 85 m.) 
przy ul, Szkolnej na Czarnej wal 
1 walnej raki zaraz do sprzedania. 


Wiadomość w biurze dzienników 
Maryana Hupczyca Kraków nlica 
Wal 544 

dabrze się rentując: rzy 
SKIBN jednej = ruchliwych al 
Krakowa zaraz z powoda wyjazdu 
do sprzedania bardzo tanlo. Wla- 


domość w biurze dzienników Hn- | knłów padarków 
pczyca Wiśl 76 | różnego popa -= sa 1 r nadw, | 
a E  dcztawca JĄN KONRAD 


Da wynajęcia: 


IRA; 3 IRIA w necy (meb) da Fodwoleszesk. = Lwowa. 
Sklep roo" p ravz Mi go! Mi go! BA z aay meag pep.) do Wsie, Ozawy, | E Wiednia, Berna, Olsmadenj 
do wynajęcia. Wiadomość: Szpi z E SF pz jące Rek 
SNEDE eao e EE (pemp) de Wsednia, , Berna, Ois- Larome, Podwałnowysk, Mro- 
A pocztowe l-azej jakości zadniego maies, Mysławic, Szezakowy, Wracła wia, Bisi- Omarntewieć, Jasła, Owyrowa. 
bego mięsa wolowego albo cie ska. +4 ra zn u Wiednia. 

Do wydzierżawienia! lącego z dyszka dostarcza po K. b | 4% rama (asab) do Ołwiąchan i Ho m. ) a Przemydłe | lumych miast przes 
Kii w RS) dowwydzierka opłatnie za zaliczką  (517)| 440 rama {asob) do Podgórza. Mahy 
Wa miocie penoyowze Wai | Ewa Gartan, Skałat 55. as mana (eso), do WiĘsia Opawy, ga | via mae (posz Wiednia, Opewy, Berna, Ote- 
cznem położenia blisko laso. Wia- zj R —— zaw lysiewio, Riemkowy, kaz maż, Wrosławia, Biaiska 
domodć: Kancelsrya adwokacka, aja adzy CEA FT kJ 
Kraków, Bracka 18 T. p. (529) w pri RÓ ET , Jasta, 
ner a a | Na * LR dh TT A z 


Mowe kurz pizygałowawcze 


gzamino 2 buchaltaryl kupiackiaj 
| podw. składanego w c 

ad» | handlowej w Krakowie | 

{lub we Lwowie) (540) | 

czna się dn, 6 kwlałnia 
b. r. w Szkola Ruchaltaryi 


STANISŁAWA BURNATOWICZA 


w Krakowie ul. Floryuńaka |. 65, 
I. p. Telofon Nr. 2086 VIII. 


P. T. Kandydaci 1 Kandydatki, 
chcący ten egzamin zlażyć w ter- 
minie jesiennym winni się już na 
ten kurs wpisywać, ze względu nu 
ograniczoną tylko ilość ałuc Mu 


która może byð prz: komitą potrawy dla dzieci EIN poyo] (esz) da RLE} ` 
Na kurs AE UŁ) o Egza- i dorosłych. Do nabycia 180 popaładniu (miesz) do 

u z rachunkowości państwowaj, wszędzie. Książeczka z 145 pop. keel Mogily 1 Kocmyrzawa. 
składanego w c. k. Namieastnictwie przepisami darmo. +w nies lese 5 do Wiednia, Mysłowic, RR 
we Lwowis, ne który wprawdzie rochawia, Opawy, Berna, nhen, Tepla 


motna się zapisy wać każdego czasn, 
należy nią wyjątkowo zapisywać 
także ternz, ponieważ nanka trwać 
Monai przez 4 miesiące, a egzamin 
można skladać w s ia letnim 
tylko do końca lipca b. r. 
Wplay przyjmaje i Informacyi n- 
dziela oaobiście kierownik kursu 
oodziennie w godzinach popałudnio- 
wych op 8—4, w innych zań go- 
dzinach persona] blura huchaltary|- | 
megn w Krakowie nl Floryuńka 
2 55 I. AA "Teleton Nr. 2086 VIL. 


Buraków 


pastawnych kilkaset cetnarów 
metrycznych doborowej jakości 
w całości lub częściowo, na 
miejscu lub z dostawą ma do 
sprzedania Obszar dworski w 
Chełmie (2 kilom. od rogatek 
krakowskich). Wiadomość : Kra- 
= ków, pl. WW. Świątych 8, I p. 


CA 


Raqiowe GÒ  uprzrniona 


Fabryka wd mineralnych sztrcznych I spocyalnych ieczniczych 


pi tHrmą 


K. RZĄCA i CHMURSKI 


w Kralewie, przy ulicy św. Gertrudy L. 4 

wyrabia pod kontrolą Komiayi Przem. Tow. Lak polecona przez 
| toś Tow. Wady mineralne sztacima, alez akiadeco ahe- 

miemaym wodom: Bilińakiej, Gleshdblerskiej, Seliarakiej, Vichy, 
M arysubadzkiej, Bomba, Kisz tadzied tgocyalnia lacznieza, 
jak: Litewą, Bromową, Jedową Żalazistą Kwaina, oraz Wody 
lecznicza narmalma 2 przepszu pral. Jawarakiega. Sprzadaź saq- 
stkowa w apiakach | droguaryach, Cenniki na żądania franco. 


DOBRA .HARMONIJKA K 4'30. 


Wolna od cła! 100.088 sziuk sprzedana. Pod gwasancya! 
ZAS asia da rać pieniędzy! SI 2 


Nr. B00%/,: 10 klawiazy, 2 rejea 
28 głosów, wielke Ayia a K. 4-80 
10 klawizzy, 1 rejester, 
28 gloeśw, wialkość 30X15 cm. p 5'20 
Nr. Ak 10 klawiszy, 2 rejestry, 
P Oy glonów, wielkość 24x12 cm „ 620 
r. 663/,: 10 klawiary, 2 rejestry, 
BO "głosów, wialkość Uin ma „p 0— 
Nr. 6852: 10 klawiazy, 2 rejestry, 
So głosów, wielkość 23x16 cm. .-— 


Samouczek da kaśdej harmonijki za darmo. Wysylki uakoieczala © w- 
Meską a | k. SR dostawca on 


JAN KONRAD 


dam wyzyłkawy YE mazyaznyoh w Brix Mr. 2814 (Czedkyj. 


* | Glówny katalog s prasaaba 8000 300 rycin wyayia ną kaidemn na ądania 
1 oplatmia 


| 


Lakład pogrzebowy 


„CONCORDIA* 


JANA WOLNEGO 


pl. Szczepański (dam włacay) Tel. 331 
Zaklad podajmuja sią urzadzeń pogrzabo- 
wych orsa spruwadaania wwlok sa warystkiah 
krajów emropajakich — W Krakowie jedy- 
my, który posiada włazny wyrób trumien. 


> Bez konkurencyi! 


Do zawlarania ubezpieczeń na dożycle | przeżycia bez badania 
lekarskiego — posznkuje się uczciwych agsntów tylko 
dla Krakowa i przedmieścia. Oferty uprasza się pod „Życie* 
580 do biura p. Zateckiego, Kraków, ul. Dinga 11. 


Niezbędny I praktyczny 
jest mej światowej sławy garnitur du golenia Nr. 87. 


w pięknem polerowecom pudołku drowniazam, któ: Be: 
15'/, om. swerokie, 6 cm. wysokie, de zamykania, 28 zwieraładłem da 
wolnego ustawiania | zawiera warystkie przybory do golenia: 

1) Rrzytwa x areszt zolingerzkiej stali arebrnaj 

dokludnie wklędle aaliłowana, do każdege zaraste 

nadająca sią | gotowa do użycia 2) Dobry rza 

mać do obangania B) Padelko pasty de ettrze 

nia. 4) Paaaką antyzeptyczaego mydla do golenia 

5) Czarkg niklowaną da rozrahiania mydła. 8) Pen 

daol z niklowanym trzymadlem. komgisł w maj 

legazaj jakuści tylka K. 6— 

Tensam garaitar, tylka brzytwa 2 przyriądam ochran 

aym dla niawprawnych (skaleczanie wykluczona 

1 podaniem sposobu ażycia K. 640. Najwykwint | 

niajary garnitur do golenia zawiera zamiast brzy 

twy aparat beapieczaństwa de golemia „Korona” 

bardzo polecenia godny dla niewprawnych K f-— 

| Bes ryryka! Zamiana dazwsiena uh zwrai pieaiędzy. Wyzylkę unkntecznia | 

za zalicaką albo za poprzedniem zadasiaziom n naleś: zee 
X 


mem JAN KONRAD Fi 


Bm i T i wysylam na żądanie każdemu katalog m Pc z res U 
salo 8000 rycin. 22 


Ważne 


K. VOIGT 


DAWNIEJ H. SOCZEK 
W „KRAKOWIE 


ui. Mikołajska 20 


Tia jem Kul nowych bilardowych z.edgesw. 
ńzcych 


bamatynowych  paskruych, pian! 
| nami, fajek płamkawych | drewnianych, 
|awiuiary, akalary, kotuetki baatraina | połowa, 
wnekarze 1 


heini soniswaj machy wiasiegu Pod kaz: 
Przyjmuje wszelkie reperacye. 


| mad kręgi | kal da 


ża u irawe „H sacan“. Kmpzja 
me | desa dj GA) ja Dul 


1 powyjeają Bila da poaske monis. 


Pure ne Ważne |-= 


NAJLEPSZA CZEKOLADA 


PIG; 


Sani, ecHIEGO, 
Anamal IŻxrałów 


UL.DŁUGA L'12.- FLORYANSKA 2 
1er PROSZĘ ŻĄDAĆ WSZEDZIE -P4 


2a darmo Sa 


to ilnatrow. główny kamicę . rzut 
szło B000 rycia ziestędnych arty- 


Wyciąg 


w Bra Wro 284E (Czechy) (196) 


9 


każdym 
stole 


powinny alq znaleść po- 
trawy i artykoty upożyw- 
cze, npreparowana w ko- 
chni wedle przepisów dra 
Oetkera. Ciastka i lago- 


Em Ruskie. 
rama (miesa) da Wieliczki. 
rama (esoh) da Koemyrzewa 


Żywsa, Goria, Zagórza, 


miny z mączką do ciasta 
Dra Nottara celoją wybor- Ołomuńca, Oiaplii 
nym smakiem i pożywno- ka pezedpoł. |= ER 


ścią Pudding zrobiony z 
mączki pudding Ora Qatkara 
za 12 h. i mleka są zna- 


Trenezyna- Cieplic. 
popat. (posp.) do Wiednia. 


Dr. A. Oetker, 


Badeń-Wiedeń. 


Prawdziwa 14 karsiowa złota | srebrna 


Obrączki ślubne 


Go wsrystkich odn 


pop. (osob.) da Zakopani 
pop. (osoh.) de Tarnowa, 
woro Sącza. 

wisen do Lwowa. 


s 
s 


clawia, Gra n Warszawy, 
Prawdziwa ure | G'40 wiecz. (aecb.) do Wiednia. 
brna e. k. urzę: | 715 wiec. (osob) do Tarnowa. 
dowo stemplo- | 740 wiecz (miesz) do Wieliczki. 
wane kor. —80.| 750 wieca. (osob) do Kocm 


Prawdziwe are | 


C. k. 


ważnego ed l-ge października 1910 r. 
Osahedzą z Krakowa! 


rana (posp) do Wiednia, Szczakowy. Wrocka. 
Bielska, Kasryc, Opawy, Berna, 
ren czyna. Cieplic. 


da Zakopaa 
isa RET 
do Btaniaławewa, Śryja, 


rama (ogak.) da Buaky, Wadawia, Zwardamia, 
Legwan | Husiatyna. 
Gl (osob) do Liundanbarea, M 
wia, Wanainy; Aywan, Opawy, Raras, 
a 


w pa Tn ) da ENS 


Pop ZE da Lwowa (a palączaniami 
Pop. fosob.)da Tarnawa, Szaruciaa, Stróż, Jasia. 


wieczór (osab.) do Wiednia, Bzezakowy, Wre- 


austr. kalaja państwowe. 


z rozkładu jazdy 


(czas środkawa-europejski). 


yak (pola 


i Mogły. 


Bkróa, No- 


Wypłaci się same!’ 


Wszelkie bóle reumatyczne igośćcowe 


jak łamanie w rękach Inb w nogach, bôl w krzyżach" 

bål zębów lub głowy nanwa znakomita i przez pierwszo- 

maine powagi lekarskie polecane prawnie ochroniona 
Bacieranie pod nazwą 


ICHTIOMENTOL 


Ichtiomento! jest wtedy prawdziwy, jeśli prawnie chro- 
aione opakowanie zaopatrzone jest plombą, 


w Krakowie lchtiomentol wszedzie da nabycia. 


Jaśli gdzie niema, należy sprowadzić wprost z Laboto- 
ryum chemicznego, Aptekarza 


Szymona Edelmana w Samborze L.64 


Peostą wysyła się opłatnie (iranco) ñ faszek za 6 kor. 
albo 10 fiaszek (franco) za 10 kor. 1598 


Mala kieszonkowa orkiestra. 


Pewna llaść osób jest w możności utwarzyć całą orgenkawo-bęhenkową arkis- 
stre — Organki z doakonałym skompaniamantem babenka. Płytk. TE 
10 otworów, 20 tonów, l-szej jakości a bi 
kiem skórą obciągniątym. Każdy może a 
nauki, Cena instramentu w eleg. kartono: 
opakowaniu K 2'50, — Takis instrument o 16 
otworach B2 tonach z tonscyą tremałową I-uzej 
E Jakości z bębenkiem akórą obciągniątym w eleg. 
artonowem opakowamin 3 kor. Wysylkę za po- 
przedniam nadesłaniem potówki lub ża zaliczką 
uakutecznia Ty wyzyłkowy towarów muzyaznyab 
y gór kruszcawych. 
JAN KONRAD t. | h. Nadwarny destawsa 


w frla Nr. 2018 (Czechy). © 


Bogato ilustrowany głółmy cennik, zawierający przeszłe BO00 ryaun- 
ków, wysyla fabryka każdemu na żądanie darmo i oplutnia. 


Magazyn Medi 


I aktad tapicersko-lekoracyjny 


Kajetan Dudziak 


Kraków, ul. Floryańska 3b, IJ. 


4a strzylnia wiesów m 
TA stah Lais) jakate) syorzę 
* dzona najle] I niklowane | niedości: 
ienie praktycznie. Nr. 9 szej jakości a 2 grae- 
Pianiazh do naanwania, strzyże ponad 2 zębami, Hor 
cięcia bez przebyka 8 mm., s cienkim Goiakykiam kę 
nasowania ? mm., z grubym grzabyklem do 
10 mm, 
4, em, zi 
użycia, tak és każdy, 
strzydz możę — km, F 

T. 8I61: Maszynka do atrzytenia włosów na kredzie, 
i, mm. dłngość cięcia, wykonania jak Nr. 9150, tylko 
odpewiednia mniejsza, bes grzebieni do nasu wania À E 
Nr. 9164: Dobra maszynka do nia wlosów s e- 
twartą sprężyną, kompletna kar. 488, Nr 2156: Ma. 
mynka do strzyżenie włozów na brodzie bez grzabiemi 


da nazuwania, 1 mm. dlugośd cięcia, kompletna wer. 48h 
Maszynki należy zawizu śairza naellwić| Wysylka za zallezką, 


kj AN KOGRAO, dom słowy rl N, 262 


ET — Katalog e przeszlo B00 rycin wysyłam na żądnnia 


amn darmo | onłetnim 


lub telefon Nr. 1248. 562 


brne porłacane xor. |— z nowego 
dota kor. 3*—, z 14 karat. złota 
kor. 750, 850, 060. Kolczyki, bro- 
szki, bransolety na podarki ślabne 
w gostownerm wykończeniu w naj- 
bogatazam wyborze po niskich ce- 
nach. Jako miara wystarczy pasek 
paplerowy. — C. I k. nadw. dostawca 
JAN KONRAD 
w Brix Nr. 2813 (Czechy). 
Bagato Ilustrowany katalog glówny 


«przeszło B000 wzczów na żądanie 
darmo I opłatnie. 188 


Wydawca Lncyna Szczepańska, 


11-10 


|yrzowa. 
miecz. (osob) do Snshy, Zwardonia, Żywca, 
Gorllo, Zagórza i Pryamyśla. 

wieca. (expresa) do Lwowa, Takan, Bukarsestu, 
Konastancyi I Kcnatar.rynopola. 

wrtoca. (ozob.) do f:wowa, Pedwołoczysk, Ickan 
1 Wialiczki 

wieca. (poap.) do Wiednia, Szczakowy, Bielska, 
Wrocławia, Opawy, Berna, Trenczyna, Cieplia. 
wiecz. (peep do Wiednia, 

wiecz (0ach.) do Lwowa, Podwałoczysk, Nad- 
brzazia, Bokala Stanislawowa, Brodów, Nowego 
Sącza, Wieliczki. 

w nocy (oaob.) do Wieliczki. 

w nocy (osob) da Buchy, Zakopanego i No- 
wego Bacia. 


Redaktar odpowiedzialny 


Rorklady jaady w formacie kieszonkowym ną 

nabyaia pa canle 20 

stwowej, jakotaa w Krakowie w biurze c. k. 
atwowi 


i RAT 


| al talna (tamte uprzedań biletć: 
IB TES TWO OE 


BIURO DZIENNIK 


ARYANA 


UPGZYCA 


Kraków, ulica Wiślna 2. Telefon 340 


Przyjmuje prenumeratę na wszyst- 
kie dzienniki krajowe i zagran. — 
także z dostawą do domu, oraz 
ogłoszenia do wszystkich dzienni- 
ków. Sprzedaż numerów pojedyn- 
czych. Wielki wybór widokówek. 


Przybory do pisania. 


Drukarnia Narodowa w Krakowie. nl. Gołębia 4. 


PE. _. 


